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m Górnym Sasku? 


Wiedeńskie Biuro korespondencyjne donosi 
4 Paryża, rzekonio na podstawie biura Reutera: 

Najwyższa Rada ententy rozstrzygnęła, że 
rząd niemiecki jest uprawniony do utrzymania 
porządku na Górnym Śląsku. Polskim wojskom 
wolno wejść na Górny Śląsk tylko wówczas, 
gdy Niemcy tego zażądają. 


a a r 
Czy koalicya obsadzi Górny 
Sląsk? 

Wiedeń. (PAT.) Biuro korespondencyjne do- 
nosi z Hagi: Anglia, Francya i Włochy zgodziły 
się wysłać po jednym pułku na Górny Śląsk ce- 
lem zaprowadzenia porządku, w razie jeżeli 
Niemcy się na to zgodzą. Amerykańscy pełno- 
mocnicy czekają wskazówek z Waszyngtonu w 
sprawie ewentualnego wysłania wojsk amery- 
kańskich. 

PO NIEWCZASIE. 

Genewa. (PAT.. Agencya Havasa donosi: 
Wojska koalicyjne w slle 24 tysięcy ludzi będą 
okupowały Górny Śląsk, nastąpi ło jednak nie 
wcześniej, jak za trzy tygodnie, 


Niemcy planują przekupienie 
komisyi koalicyjnych. + 


Korespondent Warszawsk. „Kuryera Polsk“ 
donosi z Sosnowca: Ze źródła nader miarodaj- 
nego otrzymałem następującą informacyę: 

„Wiadomem jest już niezbicie, że rząd nie- 
mieckj przeprowadzenie agitacyi plebiscytowej 
na Górnym Śląsku polecił czynnikom wojsko- 
wym, jako jedynym organom sprężystym. 

Na agitacyę w sprawie Górnego Śląska rząd 
niemiecki przeznaczył 2 miliardy mk., z tego zaś 
500 mil. mk. na przekupienie urzędników ko- 
misyl j komendantów załóg koalicyjnych, które 
miały stacyonować na Górnym Śląsku. 

Na jednem z zebrań poufnych zaprojektowa- 
no zupełnie szczegółowo podzielenie pomiędzy 
siebie wszystkich członków komisyi koalicyj- 
nych tak, aby nie stykali się ze społeczeństwem 


polskiem', 
Walka trwa. 


Sosnowiec. (PAT.) Powstanie 1.a Górnym Ślą- 
sku szerzy się w dalszym ciągu. Dziś wieczorem 
dochodzą tu dalekie huki armatnich wystrza- 
łów, zwłaszcza od strony paw. rybnickiego i na 
poludnie od Mysłowic, gdzie Grenzschntz mimo 
otrzymamia znacznych posiłków nie może opa- 
mować gytuacyi. Niemcy wszelkimi si.ami sta- 
rają się wciągnąć do walki oddziały Hallera 
i stale ostrzeliwują posterunki nadgramiczne. 
Jeżcli im się udaje prowakacya, to bez ceremo- 
nii przechodzą na naszą stronę. Fakt ten zda- 
rzył się koło Modrzejowa, gdzie sierżant nie- 
miecki wraz z czterema żołnierzami przeszedł 
granicę. Również przekroczyli Niemcy granicę 
w odcinku huty Laury. 


Zwierzęcość Grenzschutzu. 


Piotrowice. (PAT.). Prusacy terorem zmusza- 
ją ludrość każdej gminy do zebrania się 1 pod- 
pisywanią protestu przeciw polskiemu ruchowi 
zbrojnemu i do oświadczeniu Się za przynależ- 
nościa do Prus. Gdy w Boguszowicach ludność 
nie chciała podpisywać, wytoczono kulomioty, 


grożąc strzelaniem w tlum. Gminy Goców, Skry | 


beńskie i Gołgowice są zupełnie bez mężczyzn. 
Jedni uszli przed Prusakami, drudzy zostali 
wywiezieni przez Niemców. W Godowie po wal- 
ce, w której Grenzschutz poniósł ciężkie straty, 
nasi musieli się przed przemożnymi siłami co- 


Koalicya pozwala Niemtom dit porządek | 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu. 


inąć. Stwierdzono, że Prusacy swoim poległym 
poobrzynali uszy i nosy, powykłuwali oczy i po- 
tem te zeszpecone trupy sfołografowali, obwi- 
niając Polaków o te barbarzyństwa. Ryciny od- 
powiednie znajdują się w gazetach niemieckich 
a osobne fotografie wysyłane są do komisyi ko- 
alicyjnych w Berlinie, Paryżu etc. 


ROBOTNICY LWOWSCY ŻĄDAJĄ CZYNNEJ 
POMOCY DLA GÓRNEGO ŚLĄSKA, 


Lwów. Dziś odbyło się tutaj staraniem rady 
robotniczej wielkie maniiestacyjne zebranie w 
sprawie Śląska. Przed gmachem sejmowym 
zgromadziło się kilka tysięcy robotników, wie- 
lu kolejarzy i tłumy publiczności. Przemawiał 
poseł Hausner. Uchwalono szereg rezolucyi, pro 
testujących przeciw niemieckim zbrodniom na 
Śląsku i oświadczających się za przyłączeniem 
ziem śląskich do Polski. W rezolucyah powie- 
dziano, że cały naród łączy się w walce o wolność 
i walkę tę podjętą przez polski lud poprze czy: 
nem. Wezwano rząd, aby w porozumieniu z mo- 
carstwami koalicyi bezzwłocznie obsadził Śląsk. 
Następnie ruszył wielotysięczny tłum pod po- 
mnik Mickiewicza. Przetrawiało tam jeszcze kil 
ku mowców, wzywających do pomocy na rzecz 
Śląska. 

0 POMOC DLA LUDNOŚCI GÓRNEGO ŚLASKA 

W Warszawie wydaną została następująca 
odezwą: b 

„Zołdacy pruscy palą wsie, niszczą kopalnie, 
rozstrzeliwują ludność cywilną lub wywożą ją 
w głąb Niemiec. Pastwią się nad rodzinami po- 
wstańców, rozstrzeliwując lub znęcając się nad 
kobietami i dziećmi, których mężowie, ojco- 
wie i bracia porwali się do walki. 

Górnoślązacy poświęcili wszystko — krew 
swą i życie, mienie i byt swoich rodzin —by bro- 
nić praw swych do nazywania się Polakami, 
by wywalczyć połączenie z Polską, 

Czyż Polska biernie się temu przypatrywać 
będzie? 

Ongiś, w czasie głodu w Małopolsce — Śląsk 
pod przewodem niezapomnianego Karola Miar- 
ki -— przyszedł głodnym z serdeczną i wydatną 
pomocą. W czasie wojny obecnej — pamiętamy, 
jak wielką pomoc dla zmiszczonego Królestwa 
zorganizował u siebie Sląsk, jak wielką była 
ofiarność Górnoślązaków. 

Dzisiaj jest czas, abyśmy my przyszli im 
z pomocą! 

Jest to obowiązkiem naszym! 

Utworzył się kom. pomocy dla Górnoślązaków 

Czem kto może i jak może niechaj się przy- 
czyni do tej pomocy. 

Pamiętajmy o Górnym Śląsku! 

Komitet pomocy dla Górnego Śląska: 
S. Boguska, G. Daniłowski, M, Głó” *-ski, K. 
Gordziałkowski, R. Fleszarowa, T. Hołówko, K. 
Pawłowicz, Fr. Paschalskj, J., Poniatowski, A. 
Prystor, H. Radlińska, W. Sieroszewski, A. 
Strug, A. Śliwiński, A, Sujkowski, H. Sujkow- 
ska, T. Święcicki, T. Szubartowicz, II. Sulima, 
F. Turowicz, T. Ulanowski. 

(Następuje wyliczenie instytucyi t lokalów, 

gdzie składać można ofiary). 


PRZECIW GWAŁTOM PRUSKIM. 

Poznań. (PAT) Naczelna: Rada ludowa w Po- 
znaniu ogłasza następującą enuncyacyę: Wbrew 
ponawianym przyrzeczeniem rządu niemieckie- 
go, że dążyć będzie do pokojowego rozwiązania 
różnych kAwez:eę "acych się z trakta:n 
pokojowego postawa władz, a zwłaszcza zołda- 
ctwa niemieckiego, zdradzą wręcz przeciwne 
tendencye. Bezustanne prowokacye, aresztowa- 
nia i wywożenia w głąb Niemiec į prześladowa- 
nia, na które ludność polska Górnego Śląska. 
bezustannie jest narażona, doprowadziły ją d> 
ostatecznej rozpaczy i sprawiły, że chwyci- 
ła za broń, mimo braku przygotowania techni- 
cznego i mimo, że postanowienie mało miału 
widoku powodzenia. Lud nie mogąc dłużej 
znieść bezustannego prześladowanią zapragiął 
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zadokumentować, że nie pozwoli, by go trakto- 
wano jako niewolnika i że jest zdecydowany; 
bronić swoich praw do ostatka, W obwodach, 
w których ruch został stłumiony przez wojska 
niemieckie, wykonywa  żoldactwo niemieckie 
egzekucye i aresztowania, które nie mają rów- 
nych sobie, chyba w Rosyi pod rządami sowie- 
łów. Tak np. w Miechowicach przywiązali żo0ł- 
nierze niemieccy p. Wójcikowi granat ręczny, 
na szyi i spowodowali jego wybuch, Codzien. 
nie donoszą o dowodach tej typowej brutalnosti 
niemieckiej. Nie wystarczało jeszcze Niemcom 
| szerzenie nieporządku na Górnym Śląsku. Po 
| kilkutygodniowej przerwie wrócili do swych da- 
| wnych metod, stosowanych w Prusjech książę- 
cych i w części Poznańskiego, pozostającet 
jeszcze pod ich zarządem. Prowokuje się lud- 
ność polską bezustannie i korzysta z każdaj 
i sposobności, aby ją upokorzyć i sponiewierać. 
W niedzicię 17 bm. wtargnęli żołmierze nie- 
mieccy Grenzschutzu do domu polskiego w. 
Bydgoszczy rabując araz niszcząc w domu wszy- 
stko, czego nie mogli zabrać, oraz raniąc wiele 
|ępsób. Podobnie w Toruniu rzucili się żołnierza 
niemieccy na idących ulicą, zdzierająe im ©- 
| znaki polskie. Następstwem tego było zamiesza 
nie, które dało Grenzschułtzowi niemieckiemu 
sposobność ustawienia kulomiotów na rynku 
i strzelania do spokojnej ludności miasta. Pa: 
trząc na zachowanie się władz i wojska nie- 
| mieckiego na obszarach połskich, pozostających 
jeszcze pod ich zarząd:m ma się wrażenie, ża 
celem tych wszystkich nadużyć jest sprowoko- 
wanie ludności polskiej, aby usprawiedliwić ra- 
bunek obszarów które maią nicdługo wrócić da 
Polski oraz rzeź znienawidzomych Polaków. 


Pomań w obronie Górnego Siasia. 


Poznań, (PAT.) Na wiecu w sprawie Górnego 
Śląska odbytym w contrum miasta odczytał KS. 
Ludwiczak po krótkiem przemówieniu następu- 
jącą rezolucyę: 

' My, zebrani w dniu 22 sierpnia na wiecu w 
Poznaniu Polacy i Polki przejęci do głębi boha- 
terskiem powstaniem ludu śląskiego przeciw 
| barbarzyńskiim cudzoziemcom pruskim łączy: 
| my się duszą i cialem z braćmi naszymi w wal- 
ce nadludzkiej z przemocą krzyżacką stwier- 
dzając, że samorzutny czyn orężny pracowitych 
nzesz polskich na Górnym Śląsku jest aktem 
samoobrony ludności doprowadzonej do rozpa- 
czy prowokacyjnym systemem  wszechniemie- 
ckim, gwałtami rozwydrzc: "7o Grenzschutzu, za 
ruch ten nie ma nie wspólnego z komunisty- 
czną agitacyą spartakowców, że większość Gór- 
nego Śląska niczego więcej nie pragnie, jak po- 
wrotu do pracy spokojnej, podczas gdy obecnie 
możnowładcy pruscy nie wierząc w pomyślny 
dla siebie wynik plebiscytu rozmyślnie rujnują 
kraj i pchają go w odmęt anarchii. Zwracamy 
się do rządów koalicyjnych z wezwaniem, aby, 
niezwłocznie uczyniły zadość zasadom humani- 
tarnym oraz interesom cywilizacyi, nakazując 
usunięcie się Niemców z Górnego Śląska i po- 
zwalając na zajęcie kraju przez wojska polskie, 
jako jedyny środek zerewniający znękanemu 
ludowi spokój —i uniknięcie katastrofy węglowej 
Oczekując tej chwili, nie możemy jednakże spo- 
kojnie przyglądać się, jak braci naszych pijane 
szałem zemsty hordy Grenzschutzu mordują, 
zamieniając kwitnące sioła i bezcenne warszta- 
ty pracy ziemi śląskiej w zgliszcza i gruzy. Pol 
ska winna dać bohaterom ze Śląska pemoc 
szczońrą j natychmiastową. Wzywamy zatem 
rząń nasz, aby okazał się godnym tej chwili 
dziejowej i pomny odpowiełzialności « hrzy- 
miej, jaka nań spada, z calą dnergią wystzpił w 
obronie Kkaławanego ludu i wsrzolkich użył 
środków dla ratowania Górnego Ślącza przed 
zagładą ze strony Niemiec grożącą. My zaś czu: 
jąc się synami jednej matki ślubujemy braciom 
naszym na Górnym Śląsku, że nie opuścimy ich 
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chociażby w majcięższej niedoli. Pod hasłem 
pomocy dla Górnego Sląska niech się zjednoczy 
cały narró. ZAwiaczmy się do w_zystkich Pola- 


ków, aby pomoc czynną w ludziach, pienia- 
*Bzach, darach i wszystkiem, co walczącym przy- | 
dać się możo, dawali ochoczo i bez namysłu. Nie | 
spoczniemy, dopóki stopa chociażby jednego 


żośdaka plugawić będzie ziemię Grórnoślęską. 
Siysz Polsko, powstań dla czynu, bo 
Górny biaga cię o ratunek, 

Rezolucyę tę uchwalono. . 


Po wiecach odbyły się pochody po ulicach , 
pieśni 


miasta. Podezes pochodów  śpiewamo 
narodowe. Pochód zatazymał się przed głównem 
dowództweni Do publiczności przemówił. szef 
"sztab generalnego pułkownik Wroczyński. Q- 
świadczył on, że rząd nie może udziefić pomocy 


"ła Górnego Śląska (FD może to uczynić jedy- ' 


nie społeczeństwa. Ragi wło pędzie przeszka- 
dral aksyi spotoczoństwa, Qd koalicyi domaga 
się zząqd, aby rarządziia cheadzenia Śląska woj- 
akami yonorała Kalesa. Foch zapewne w tych 
dniach o icm nomtczyynia, 


ROKOWANIA POLSKQ-NIEMIECZIE W BER- 
LINTE, a 


Poznań. (PAT). Z obrad, jakie się toczyły w 
komisyach i podkomisyach konferencyi polsko- 
niemieckiej w Berlinie, rozprawy komisyi do 
spraw internowanych wydały największe rezal- 
taty, Na drugiom wspólnema posiedzeniu stwier- 
agono gotowość obu stron do wypuszczenia na 
„wrolmość wszystkich osób internowanych, ma- 
kładników i osób znajdujących się w areszcie 
ochronnym. Nadto mają być wypuszczeni na 
wolność jeńcy wojemni, zaś osoby zasądzone za 

przestępstwa polityczne otrzymają amnestyę. 
zabrane atesztowanym przedmioty będą zwró- 
tonc, względnie będzie wypłacone odszkodowa- 
nie. Dalsza internowania mają ustać. 
t Wybuch powstania na Górnym Śląsku, jak 
' wiadomo, skompłikował sprawę daiszych ukła: 
dów połsko-niemieekich i spowodował  przer- 


wanie rozpoczętych rokowań. W komisyi gospo 


darczej rczpatrywano kwestyę aprowizacyi i 
sprawy komuntkacyi. Delegaci niemieccy uczy” 
mili jedmakże ilości węgła, jakie mają być do- 
starczone ze Śląska Górnego, zależne od iłości 
artykułów spożywczych, jakie Polska dosiarczy 

' na Górny Ślęsk. Co da komunikacyi, to zgo- 
dzono się na podjęcie ruchu kolejowegó, ogobo- 
wego ij towarowego, na wszystkich możliwych 
Mniach i na uruchomienie połączeń pocztowych 
i telegraficznych. Rozpatrywano nadto sprawę 
wolnej żeglugi na Wiśle, morskiej żeglugi nad- 
brzeżnej, sprawę rybołostwa, 

W komisyi handlowej dyskutowano nad do- 
wozem i wywozem, nad dostawą towarów już 
zamówionych it. d. 

Komisya ubezpieczeńiowa ułożyła szereg pó- 
stamowień na czas przejściowy, 

Komisya domen i lasów rozpatrywała sprawę 
przejęcia przez rząd polski byłych polskich 
„dóbr królewskich i starościńskich, jak to prze- 
widuje traktat pokojowy. 

Komisya sądowa zastanawiała się nad spra- 
wą przejęcia przez rząd polski bieżących proce- 
sów, egzekucyi wykonania wyroków i t. p. 

Komisya szkolna odbyła dwa posiedzenia, ko- 
misya administracyjno-polityczna jedno pò- 
siedzenie. 

Już z tego krótkiego przedstawienia nabrać 
można było wrażeniu o olbrzymim zakresie 
prac konferencyi polsko-niemieckiej, Jasnem 
jest, że Niemcy starają się osiągnąć jak najwię- 
cej korzyści dla siebie. To też delegaci polscy 
czuwać muszą pilnie i nie ustępować ani na 
krok, zwłaszcza, że traktat pokojowy już i tak 
nakłada na, Polskę znaczne ciężary i ogranicze- 
nia. Obrady będą więc długie i uciążliwe. 


I 


m c oto 


Wiec piastowców w Zakopanem, 


Zakopane. (PAT) Wczoraj odbył się tu z ini- 
cyatywy piastowców wiec, na który przybyli 
bardzo licznie górałe nawet z okolic dalszych 
praz liczna publiczność, bawiąca w Zakopanem, 
Na wiecu uchwalono następujące rezolucye: 

Zgromadzeni na wiecu w Zakopanem w dniu 
24 sierpnia br. wyrażają hołd i podziękowanie 
dzielnej armii polskiej, która dokonywuje zjed- 
noczenia ziem polskich na wschodzie, Wyrażają 
przekonanie, że Polska dopomoże do wyswobo- 
dzenia się z pzd panowania rosyjskiego ziem 
Dle zamieszkałych przez Wielzorosyan i sku- 
pienia ich wokół państwa polskiego. Galicya 
wschodnia musi stanowić nieodłączną część rze- 
czypaspolitej polskiej która zapewni mniejszo- 
ściom narodowym pełną autonomię narodową, 
kulturalną i językową, 


„Siąsk | 


NAPRZÓD* 


Zgromadzeni wzywają Sejm i rząd, aby użyli 
wszelkich środków, celem przyłączenia Orawy, 
Spisza i Śląska Cieszyńskiego do Polski i wyra- 


żają sympatye dążeniom Słowączyzny do samo- 


dzielnego stanowienia o swoim losie. 
Zgromadzeni wyrażają hołd bohaterskiemu 

ludowi Górnego Śląska, wzywają 

stwo palskie do zorganizowania pomocy, wzy- 


wają rząd, aby spowodował koalicyę do obsa- ' 


dzenia polskiego Górnego Śląska i pociągnięcia, 


do odpowiedzialności ptuskich band, mordują- 


cych polskie kobiety i dzieci. 


O co winna być zainterpelowaną 
misya Petlury] 


Nie wiemy autentycznie w jakiem stadyum 


czmajdują się portraktacye warszawskie z misyą 


atannama Petlury. W każdym razie obok jakichś 
ugółnych ragadnioń musi ze strony polskiej z0- 
stać poruszoną kwestya specynłrna a niecierpią- 
ca awłoki, 

Wegovaj mieliśmy sposobność rozmawiać z o- 
ficerem polskim, świeżo zbiegłym z niewoli Tu- 
skiej. Należał on do grupy jeńców, wziętych do 
niewoli podczas  czerwcowo-łipcowej kontr- 
ofenzywy ruskiej. 

Jeńców tych przeprowadzili Ukmińcy gałicy j- 
scy ostatecznie za Zbrucz, na terytoryum sa- 
tem, gdzie władzę sprawuje ataman Petlura, 

Żołnierzy polskich ulokowano w Makowie, 
oficerów w Baljinie. Ostatnio cały obóz przenie- 
siono do Dunajowiec (wszystkie te miejscowo- 
ści leżą na wschód od Smotrycza). 

Jeńcy znajdują się w opłakanym stania, odar- 
ci z odzieży (widzieliśmy fotografię oficerów 
bosych, bez mundurów) wygłotlzeni, pozatem 
nie tylko malirełowani, ało i rnasakrowani 


"przez straż galicyjsko-ukrajńską. Na czele ©- 


bozu stoi many drapieżnik, Niemiec galicyjski, 
kap. Klee... 

Sąędzimy, że przed wysłaniem swej misyi do 
Warszawy powinien był atam. Petlura weojrzeć 
w tę sprawe i położyć kres anormalnym śtosun- 
kom, ażeby teren, gdzie — zdaje się — on, a nie 
rozbitki wschodnio-galicyjskiej armii rządzą — 
mógł służyć ża miejsce internowamia żołnierzy 
państwa, do którego zwraca się z przyjaznemi 
pidpozycyami, - 

Prawo azylu ńie może Się trozciągiać bowiem, 
aż do udzielania gościny obozom jeńców. 

W każdym razie, jeżeli ten moment przeoczo- 
no w otoczeniu atamana Petlury — nie mogą 
tego przeoczyć konferujące z nim czynniki 
polskie. 

Cyfrowo chodżi tu o niespełna 1300 żołnierzy 


'(wielu odbito) i paru oficerów (było 22, wię- 


kszości jednak udało się zbiedz z niewoli -- po- 
zostało. zdaje się, tylko dwu, obłożnie chorych). 


Rozdźwięki w koalicyi. 


Wiedeń. (PAT) Biuro koresp. z Hagi na pod- 
stawie „„Flamndels News Bureau“ donosi, że 
na piątkowem posiedzeniu konferencyj pokojo- 
wej Tittoni wygłosił bardzo gwatłowną mowę, 
w której zarzucał, że konierencyą pokojową sa- 
ma ustanowiła się w pewnem znaczeniu re- 
gentem większej części Europy. Europa jest 
zniecierpliwiona bszczynnością komferencyi, —- 
Żądania Włoch, odnośnie do traktatu pokoju- 
wego z Austryąq, Turcyą, Węgrami i Bułgaryą 
nie są jeszcze załatwione. Istnieje wrażenie, że 
rzątty angielski i francuski nie chcą dopuścić do 
załatwienia pewnych spraw zanim nie nastąpi 
rozstrzygnięcie Ameryki co do traktatu pokojo- 
wego i związku narodów. 


Senat ameryk. przedw traktatowi pokojowomu. 


Wiedeń. (PAT) Biuro koresp. donosi iskrowo 
z Sajnt Germain: Z Waszyngtonu donoszą: Ko- 
misya senatu dla Spraw zagranicznych uchwa.- 
lila 8 głosami przeciw 6 poprawkę senatora 
Lodge'a, wniesioną do traktatu pokojowego. Po. 
prawka ta opiowa, że Szantung powinien przy- 
naść Chinom a nie Japonii, 


JAPONIA CECE UJARZMIĆ CHINY. 


Wersal, 22 sierpnia. „Echo de Paris“ donosi 
z Waszyngtonu: W kotnisyi dla spraw zagrani- 
cznych amórykańskiego senatu referował pier- 
wszy doradca prezydenta Republiki chińskiej, 
Ferguson, o prawach, jakie Japonia sobie uzur- 
puje w Chinach. Zdaniem jego Japonia przygo- 
towuje zupełny podkój Chin. Na dowód przed- 
stawił senatowi spis pretensyi, z któremi Ja- 
ponią zamierza w najbliższym czasie wystąpić 


| wobec Chin. 


społeczeń- ' 
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DELEGACI CZESKIEJ ARMM NA SYBERYI 
O STOSUNKACĄ W ROSYL 


Czesko-słowackie biuro prasowe donosi: 

Przybyło 5 posłów „Sejmu czesko-słowackiej 
mewolucyi w Rosyi* w celu poinformowania 
rządu praskiego o położaniu w armii czeskiej 
na Syberyi oraz przedłyżenia mu wszystx.ch 
życzeń żołmierzy. 

Delegacya przyjęta została przez prezydenta 
Masaryka, prezesa ministrów, Tusara i zastępcę 
ministra wojny, majora Vlad, Chalupa. 

O położeniu wojska czeskiego na Syberyj 0- 
świadczyli delegaci co nast;puje: „Armia t- 


skni za krajem. Przez powsianie republiki sve- 


sko-słowackiej armia osiągn?:a swój ceł. Z tego 
też względu nie życzy saie ona :nitszania si? 
do wewnętrznych spraw resys<kici, spraw miea 
jasnych, przejściowych 1 mocno zmiennych. 
Nie życzy sobie być Apsriem reakcyt ktora w 
crasie rządów admirua Keł:'aka trozwielmo- 
żniła się na Syłkeryi, ;* sełn.ąc swą samowolą 
nie tylko powstanie bolszewików, lecz wszyst- 
kich wogóle waratw lutlności syberyjsiiej. 

O Rosyi wyraził się delegat następująco: 

„Wierzymy w przyszłość Rosyi. Dziś załatwia 
Rosy swe stare rachunki z przeszłością. Dla 
tego taż obecny proces jest tak bolesny i krwa- 
wy: Żadna interweńcya z zewnątrz nie pó- 
wstrzyma tego procesu w rozwoju. Przeciwnie, 
rozjążtrzy ona tylko ledwo że zabliźnione ramy 


| na ciele Rosyi. 


Rząd Kołczaka jest to rzęd słaby, przejścio- 
wy i ludowi syberyjskiemnu niesympatyczny. 
Rząd ten jest jeno nieznaczną fazą wielkiej re- 
wolucył rosyjskiej", 


POWSTANIE W TURCYIL. 


Wiedeń. (PAT) Biuro koresp. z Bukaresztu 
donosi: Agencya Dacia podaje według telegra- 
mu z Konstantynopola, że tureckie zgromadze- 
nie narodowe miało się odbyć w Erzerum. Na 
pierwszem posiedzeniu postawiono wniosek pro 
kłamować sułtanem ks. Abdul Medżida, który 
jest many jako zwolennik młodoturków. 

onie peesaa 


Ustąpienie arc. Józefa, 


(PAT. Węgierskie biuro kosespondencyjne 
donosi: Wobec nadejścia w sobotę telegramu od 
koąagicyi z zawiadomienieta, że koałicya nie bę- 
dzie pertraktowała z arcyksieciem Józefem i o- 
becnym rządem, węgierskim arcyksiążę Józef 
ustąpił ze Swego stanowiska jako gubernator 
Węgier. 

Telegram wspomniany ód kóonierencyi poko- 
jowej i od Clemenceau nadszedł w godzinach 
przedpołudniowych. Zebrała się natychmiast ra- 
da gabinetowa, na której zapadły dwie uchwały, 
że arcyksiążę Józef, wobec stanowiska kKoalicyi, 
wyrażonego w telegramie, uważa swą czynnadć 
za skorficzoną, oraz że rząd mianowany przez 
niego podáje się do dymisyi. Prezydent mini- 
strów udał się sam do misyi koalicyjnych i do- 
niósł o powyższych uchwałach, które też nastę- 
pnie telegrafem iskrowym przesłał Clemencesu. 
Misye budapesztenskie wc wały Friedricha, aby 
utworzył gabinet, w którym byłyby reprezento- 
wane wszystkie warstwy ludności kraju węgier 
skiego. Gabinet nowy ma być utworzony w 
przeciągu trzeth dni. Do tego czasu z polecenia 
misyi Friedrich ma dbać o utrzymanie spokoju 
w kraju. 

Friedrich powrócił następnie na posiedzenie 
rady ministrów, gdzie minister spraw żagrani- 
tznych Lovassy pożegnał aancyksięcia Józefa. 
Po odejściu arcyksięcia gabinet obradował w 
dalszym ciągu. Będzie on pełnił agendy do cza- 
su utworzenia nowego gabinetu. 

w wispomtmianej depeszy koalicya oświadczy 
ła, że chce zawrzeć stały pokój z narodem wę- 
gierskim, ale nie wierzy w to, dopóki na Wọ- 
grzech jest rząd obecny, powstały z żamachu, nie 
z woll całego narodu. Na czele tego rządu stoi 
nadto jeden z Habsburgów, winnych wywoła- 
nia wojny światowej i dlatego wybory nowego 
rządu przez cały nawet naród pod klerowni- 
ctwem Habsburga nie mogłyby być czystym 1 
swobodnym wyrazem woli narodu. Dlatego arc. 
Józef musi ustąpić, by naród węgierski mógł 
swobodnie powołać rząd wszystkich stronnictw. 


Wiedeń. (PAT.). ,N,eues Wiener Tagblatt' do- 
nost z Budapesztu, że rokowamła o utworzenie 
nowego pabinetu już się rozpoczęły. Garamy ð- 
świadczył korespomdentowi pisma, że na pier- 
wszym planie jest utworzenie gabinetu koat- 
cyjnego, jednakże również żywe omawianą jest 
także 'sprawa utworzenia dyrcktoryatu, 

eom 
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„NAPRZOD* 
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Tragedya Polaków w Kijowie. 


Do linii wojsk polskich docierają od czasu do 

czasu wynętzniałe postacie, okryte łachmana- 
mi, często z dzjećmi na rękach, po przebyciu 
kilkuset kilometrów pieszo, opadające z Sił, 
To szczęśliwcy, którym udało się zbieńz z Kia 
jowa. Uciekają robotnicy 1 inteligencya, by u- 
chronić się od Śmierci głodowej lub rezstrze- 
lania. Po doszczętnem ograbieniu mieszkań, u- 
rządzają bolszewicy na ulicach Kijowa obławy 
na przechodniów, wysyłając ich potem do bara- 
ków w Światoszynie (letnisko pod Kijowem), 
stamtąd na przymusowe roboty polowe, 

Życie w mieście urąga wszelkim  pojęciom 
możliwości: funt rcsyjski (40 deka) czartego 
chleba kosztuje €C rubli jajko 9 do 10 rubli, 
kilo słoniny 285 rutli ji t. d. 

Nic więc dziwnego, że kto może, ucjeka, — 
W drodze wielu nciekających głnie z ręki bol- 
, szewików lub band, grasujących w całej Ukra 
nie. Schwytanych bolszewicy mordują lub wy- 
syłają, jako jeńców cywilnych w głąb Rosyi. 
Ten los spotkał szereg osób z nauczycjelstwa 
polskiego. Część z nich, przemykająca się do 
kraju, przedostała się szczęśliwie, ostatnim wy- 
siłkiem dochodząc do pozycyj polskich, bo tylko 
odgłos bitwy dodał im tych sił w nadziei, że 
dotrą do swoich. Innych schwytano 1 wysłano 
do Rosył; uległa temu losowi panna M. Mat- 
kowska z Kielc, znana w Kijowie nauczycielka 
gimn.; uległ p. Gindrych, również nauczyciel 
gimn. (Galicyanin), o p. Peretyatkowiczoweł, 
przełożonej najstarszego polskiego gimnazyum 
na Ukrainie wiadomo, że dotarła do Równś, 
alle tam ślad wszelki po niej zaginął. | 

W samym Kijowie kolonia polska doznała 
nieludzkiego prześladowania. Władze bolsze- 
wickie zaczęły usuwać Polaków z biur'i urzę= 
dów, do których poprzednio wciągnięto ich 
przemócą. W miarę rozwijania się ofenzywy 
polskiej, rosły prześladowania. Uwięziono tylu 
ludzi, że z braku miejsca w więzieniach wysla- 
no ich do Darnicy (drugi brzeg Dniepru), do 
dawnego okozu dla jeńców austryackich. Część 
uwięzionych wysłano do obozów koncentracyj= 
nych w głębi Rosyi. Paszport polski, wystawio- 
ny przez „czrezwycząajkę* (nadzwyczajną komi- 
sya) stawał się powodem aresztu przez tąż 
„ozrezwyczajkę”. 

Gdyby nie opieką z zewnątrz, byliby areszto. 
wan] zginęli śmiercią głodową, gdyż o żywie- 
niu ich rząd bolszewicki wcale nie myśli. Ale 
jeszcze gorszą od głodu jest metoda zamęcza- 
. nia ludzi śledztwami, asystowanie przy wywo- 
ływaniu w nocy tych, którzy mają być rozstrze- 
lani i td. 

Rozstrzelano siedmiu akademików (o czem 
donosiliśmy poprzednio), rozstrzelano p. Pere- 
śwint.Sałiena, vrzewodniczącego polskiego ko- 
mitetu wykonawczego na Rusi, za rzekomą aş 
kcyę szpiegowską na rzecz wojska polskiego 1 
r. Błonpzowstiogo, z powodu znalezienia u 
niego legitymacyi, stwierdzających przynależ- 
ność do wojska polskiego, dra Ant. Nowiń- 
skiego za „akcyę kontrrewolucyjną i sprzyja- 
nie wojsku polskiemu*, Nadto skazamo xa te 
samie przestępstwa inż. Dąbrowskiego. Skaza- 
no na 20 lat ciężkich rokót p. Wysogląda 1 Wa. 
sżlewskiego. 

Równie strasznym był wyrok na członków 
polskiego oddziału konsulatu holenderskiego, 
którym skazano 4 osoby na rozstrzelanie, jedną: 
na warunkowe rozstrzelanie, 11 na wywiezienie 
do obozu koncentracyjnego, 

Wśród uwięzionych znajdują się najwyhit-- 
niejsi dziaiacze polscy różnych przekonań. i- 
więzieńi sg między innymi dr Ludwik Janow. 
ski docent krakowskiego uniwersytetu i rektor 
polskiego kolegium uniwersyteckiego w Kijo- 
wie -- p. Zofią Żukiewiczowa, kierowniczka 
gimnazynum żeńskiego, przewódnicząca Zrzesze- 
nia nauczycielstwa polskiego, wybitna działa-- 
caka, która ocaliła życie kilkudziesięciu nə 
dziem w czasie zajęcia Kijowa przez bəlszewi- 
ków w styczniu 1916 r. uwielbiana, jako czło- 
wiek przez uczenice i ceniona przez kolegów 
(w domu jej ukrywał się przed władzą rosyjską 
w swym czasje „Michał“ Sulkiewicz) = dalej / 
wszyscy księża rzymisko-katoliecy, p. Wilko- 
szewski, prezes Macierzy Szkolnej, staruszek, 
dyr. Tramer, dr Mianowski „ (naucz, gimn. ze 
Lwowa), p. KHchowa naucz. gimn. (z Krakowa), 
dr Pieńkowski, lekarz szkołny; dr Henryk Ula- 
szyn, znany uczony, filolog i dziesiątki innych, 
Kto znał szkoły kijowskie i ich gorącego ducha 
polskiego, zapał dla wszystkiego, co polskie, bra 
terski stosunek między naduczycielstwem a mło- 
dzieżą, z głehokim żalem i bólem przeczyta tę 
wieści, hn oznaczają one zupełny prawie upadek 
szkół polskich w Kijowie i w Ukrainie. 

„maa of p wa 


ŚLĄSK CIESZYŃSKI ERONI POLSKIEJ 
SZKOLY. 
„Robotnik śląski* ogłasza nast. wezwanie: 
Towarzysze i Towarzyszki! 

Nadchodzą wpisy do szkół. Niedługo stanie- 
cie przed pytaniem, do jakiej szkoły dzieci Wa- 
sze zapisać. Dochodzą Was szepty i namowy ze 
strony obcych, abyście im — Czechom i Niem- 
com — oddali Wasze dzieci do wychowania. 
Wielu naszych rodaków dotychczas tak czyniło: 
Ale teraz czasy się zmieniły! Polska klasa ro- 
botnicza dochodzi do wpływu. Czyż chcecie, aby 
Wasze dzieci były niewolnikami u Czechów i 
Niemców? 

Szkoła polska zar=wnia deieciom Waszym 
rozwój umysłowy, ugruntowanie moralne, hart 
dachowy i przyg-towanie do życia praktyczne- 
go. — Kto więć pragnie dla swoich dzieci do- 
brobytu, szczęścia i chce, aby wyrosły na ludzi 
mądrych, światłych i pożytecznych, niechaj za- 
pisze dzieci swoje do szkoły polskiej! 

Każde dziecko prriskie — do polskiej szkoły! 

Kom. Obw. P .P. S> na Śląku. 


Z FRYSZTATU zwracają się robotnicy z we- 
zwaniem, by rząd polski energiczniej zajął się 
sprawą śląską, by ratował lud, który oddał Pol- 
sce bez wahania swe Siły i krew dla jej obrony. 
Zbliża się zima, coraz cięższe warunki życia, 
a niema nawet tej pociechy, że pracuje się u 
siebie, w wolnej Polsce. Ete jegzie z Frycztatn 
do Cieszyna, mus "3 żepnać z swą rodziną, 
jakby jechał za pranicę, bo nie wie, czy go Cze- 
Si puszczą z powrotem. É 


BANDYTYZM W ERA” OWIE. ; 

Do stałych kradzieży Kraków zdołał się przy- 
zwyczafć 6 tyłe, że £ politowaniem i pewną obo- 
jętnością przyjmował *wiadomości, że „z braku 
miejsca. aresztowanych wypuszczono“. Toe niesły 
chane, jedyne'w świecje lekceważenie mieszkań- 
ców (broń Boże mówić głośno o tem, bo ko:n- 
promitujemy nasze władze zagranicą i psujs- 
my sobie kredyt) oślnieliło bandytów do tego 
stopnia, że dnwią sobie w żywe oczy z Wszelkisj 
„Władzy“. Od połowy poprzedniego tygodnia 
każdy dzień prawie przynosi nam wiadomości 
o nowym napadzie bandyckim, w śródmieściu, 
w Bimo południe nawet. Wszystko bezkarnie, 
Czyż dziwić się trzeba, że szacunek j wiarą w 
władzę musi zniknąć? : 

Wczoraj udało się jednak aresztować Maksy- 
miliana Kluziewiczą, Antoniego Wójcika i Ja- 
kóba Ożoga, którzy brali udział w zamord)wu- 
niu 70-letniego gospodarza Jakubowiczą w Rybi 
twach (żona Jakubowicza zmarła od zadanyca 
jej ran na drugi dzień), dalej byli sprawcaii 


napadu na p. Owcę na Salwatorze i ha donr 


ks. Salezyanów w Dębnikach. Przy napadzie na 
dómt p. Owcy bandyci dokonali na jego 18-tetniej 
córeczce ohydnego gwałtu, tak, że nieszczęś'iwe 
dziecko zmarło w szpitalu, W napadzie w Ry- 
bitwach brał nadto udział Julian Hołuj z Pod- 


+ a 
z zh = aw. o, 


górza, który przy aresztowańiu go wbił sobie. 


duży nóż w brzuch, raniąc się śmiertelnie. Na- 
leżeli do tej bandy: Kazimierz Seweryn z Pod- 
górza, Stanisław Wilk z Krakowa, Wojciech 
Kapka z Ludwinowa. Śledzi za nimi polieya. — 


Aresztowamo również Ryikę Kornblut * jej syna? 


Leona z Brzozy Studnickiej, jako  podeirza» 
nych o współudział w mordzie w Rybitwach, 


KRONIKA. 

WIELKI FESTYN pod protektoratem Gene 
ralowej Stilerowej i gen. Hallera na Dom ro- 
dzinny im. Tadeusza Kościuszki dla sierót po, 
legionistach i żołnierzach polskich przy ul. Ja- 
giellońskiej L. 11 odbędzie się w niedzielą 31 bm. 
w parku krakowskim. Program nader urozma- 
icony niespodziankami — obfity bufet we wła- 
snyra zarządzie — oraz muzyka i tańce dają 
nam rękojmię, że festyn będzie atrakcyą tego 
SEZONU. 

WSKUTEK LICZNYCH ZAŻALEŃ miesz- 
kaltców, że samochody zbyt szybką jazdą po u- 
liceach miasta wstrząsają fundamentami do- 
mów, dyrókcya policyi przypeniińa  właścieie- 
lom i posiadaczom samochodów, głównie cię- 
żarowych, niezaopatrzonych obręczami gumo- 
wemi, że według obowiązujących przepisów, 
szybkość samochodu podczas mgiy, na zakrę> 
tach i krzyżowaniach się ulic, przy wjeżdżaniu 
do bram lub wyjeżdżaniu z nich, na wszystkich 
wązkich ulicach i na mostach mie może wytio* 


administracyjno- wzgiędnie nawet 
karnej. 

PUP ARESEM DYRERCYI KOLEI W KRA- 
KOWIE. W budynku kolejowym stacyi w Tar- 
nowie, są dwie ubikacye, które zajmowała ofi- 
cyantka, panna K. Po przeniesieniu jej do Kra- 
kowa, o mieszkanie to zaczął się starać p. M. K., 
mieszkający w tym samym budynku, ale w 
mieszkaniu tak nieodpowiednim dła człowieka, 
obarczonego rodziną, że rodzina jego rozchoro- 
wała się i z połecemia lekarza dzieci wysłano 
do krewnych. Lekarz bowiem zabronil im prze-. 
bywania w tem mieszkaniu. Na poparte rzez 
lekarza podynie pana M. K, o danie mu tego 
mieszkanie, oirzyraał odpowiedź, że panna K.* 
wskutek nieznalezienia mieszkania w Krakowie, 
pozostaje w swem dawnem mieszkaniu. W rze- 
czywistości jednak mieszka w niem jakiś, woj- 


BĄdOWO= 


skowy z żovą i służącą, Wskutek tego pan M, 


K. musi prowadzić dwa domy, na co mu nie wy- 
starcza zarobek. Wyrażamy nadzieję, że dyre- 
kcyą kolejowa załatwi tę sprawę  sprawiedli- 
wie i uczyni zadość prośbie pana M. K. 


Dziś po raz pierwszy 
wystawia 


Kinoteatr „SZTUKA“ 


Hotei Saski, ui. św. Jana 6. 
dalszy ciąg największego współczesnego 
arcydzieła l 


II. SERYE 


prześlicznego dramatu detektywicznego 


PROTEA IL 


KOBIETA DJABEŁ 


ponadio inne obrazy. 


WIEC P. P. S. W ŁAŃGUGCIE. Doia 17 b. m. 
odbył się w sali Sokoła wiec zwołany stara- 
niem Komitetu miejscowego P. P. S: Po maga- 
jeniu przez tow. Krumholza i wyborze prezy- 
dyum, wygłosił tow. pos, Chudy referat o dzia- } 
łalńości Sejmu Ustawodawczego i ogólnej sy- 
tuatyi politycznej 1 społeczno<ekonomicznej. 
Wskazawsży na różnicę jałta istnieje między 
Sejmem polskim a innemi konstytuantami, jak 


np. austryacką lub niemiecką, na jego trudniej- 


szą i daleko więcej wymagającą wysiłków pra- 
cę od samych podstaw przedstawił niezdecydo- 
wane i chwiejne stanowisko reakcyjnej m. | 
kszości sejmowej wskutek zaciekłości partyjnej, 
kierującej nią endecyi, a zwłaszcza wskutek 
przebiegłej 1 nieodgadnionej taktyki Witosa; 
odmalował niewyczerpane intrygi prawicy pod- 
cas uchwalania reformy rólnej, uwydatnił do- 
bitnie dobre i złe strony tej reformy, zazna». 
czył i użasatinił stanowisko posłów socyalisty- 
cznych. Omówiwszy następnie czekającą teraz 
Sejm sprawę reform socyalnych, przystąpił do 
rozpatrzdńia niedomagań polityki wewfiętrz- 


nej i zewnętrznej, nie dalących się usunąć gió- 


wnie dzięki haniebnemu zachowaniu sią po-. 
słów piastowców przy głosowaniach nad zarade- 
czemi wnioskami posłów socyalistycznych. Wy- 
kazał dalej zapomocą faktów cieirtną tobołą 
realkcyjnej prawicy, postugującej się w walce 
z przeciwnikiem wszelkimi środkami, niestru- 
dzomej w planowaniu zamachu, wyświetlił ta- 
jenaniczą rolę łotńef żandarmeryi. W kwestyf 
polityki zagnamicznej dał doksłdny obraz klęsk, 
poniesionych na konferencyi pokojowej przez. 
młeodpowiedzialne przedstawicielstwo, jakiem 
jest Komitet Narodowy w Paryżu z Dmowskim 
na czele, zniewagę i upokorzenia Polski w tra- * 
ke wersalskim, krzywdę wyrządzońą przez 
klauzule gwarancyjne, tłumacząc tem samem 
słuszne siańowisko posłów  socyalistycznych, 
głosujących przeciw ratyfikacyi. Po mowie tej 
rzeczowej i popartej szeregiem faktów, która 
wywarła nadzwyczaj silne wrażenie, wywiązała 
sią żywa 1 burzliwa dyskusya, Zabierał w niej 
również głos tutejszy starosta dr Spiss, pilnie- 
uczęśzczejący na zgromadzenia, urządzane 


sić więcej, jak 6 km na godzinę. Winni są tedy | przez nasa pattyę. — Po ukóńczenin dyskttsyi 
właścieicie samochodów pouczyć ódpowieunie | na wniosek tow. Krumholza uchwalono tow. 


szoferów w powyższym kierunku i przestrzedz 
ich, że w razić przekroczenia ulegną po myśli 


—-ebowiierująGych— przepisów- odpowiedziałneści 


l 


posłowi Chudemu wotum ufności. 


NĄ NORĄŹNA POMOC DLA „UCHODŹCÓW 
z GóŹNEGO ŚLĄSKA wypiacila Rola Narodo. 
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Aa PRZOD“ 


n- 


Nr. 193 


wa Księstwa Cieszyúskiego w Cieszynie na ręce 
Komiteiu Górnośląskiego w Piotrowicach (Ks. 
Cieszyńskie) kwoty K 20.000 i E 30.000 czyli ra- 
zem K 50.000, a nadte przeznaczyła na ten cel 
jeszcze dalsze K 100.060. Wobec olbrzymich po- 
trzeb jest to kropla na rozpaloną blachę. Rada 
Narodowa Księstwa Cieszyńskiego wzywa do 
składania efiar na ten cel i nadsyłania bezzwło- 
cznie pod adresem „Bank Rolniczy” w Cieszy- 
nie, na oiiary wojny. 

CELEM UŁATWIENIA INWALIDOM WO- 
JENNY uzyskania odpowiedniego dia nich 
zajęcia wydawać będzie Generalna Ekspozytura 
Sekcyi Opieki Ministerstwa Spraw Wojsko- 
wych w Krakowie (Smoleńsk 9) począwszy od 
16 bm. każdego 1 i 16 w miesiącu wykaz miejsc | 
wolnych i poszukiwanych. Zechcą tedy praco- 
dawcy» wszelkich kategoryi (obszary dworskie, 
fabryki, instytucye, magistratury, urzędy gmin- 
ne, kupcy, przemysiowcy i rzemieślnicy) zgła- 
szać swe zapotrzebowanie odnośnie do inwali- 
dów wojen. do Generalnej Kkspozytury Sekcyi 
Opieki Min. Spraw Wojsk. w Krakowie, Smo- 
leńsk 9, wprost lub za pośrednictwem właści- 
wych dla nich okręgowych klukspożytur Sekcyi 
Opieki M. S. W. w Wadowicach, Nowym Sẹ- 
czu, Tarnowie, Rzeszowie, Sancku, Jarosławiu, 
Przemyślu, Lwowie, Samborze, Rawie Ruskiej ie 
Cieszynie, ewent. za pośrednictwem właściwych 
dla nich Powiatowych Komitetów Opieki nad 
inwalidamai wojennymi, które je prześlą nie- 
uwłocznie Generalnej Ekspozyturze. 

Przytem nadmienia się, że za pośrednicze- 
nie inwalidy wojennego nie płacą pracodawcy 
żadnego wynagrodzenia. Generalna Jikspozytu- 
ma odnosi się równocześnie do Państwowych U- 
rzędów pośrednictwa pracy i opieki nad inwa- 
lidami i do funkcyonujących jeszcze Powiato- 
wych Biur pośrednictwa pracy o współdziała- 
mie w powyższej pracy. 

DZIECI LWÓŁSTIE W BERCZU. Nasze 
miasteczko ożywia obecnie kolonia dzieci lwo- 
wskich ze szkoły św. Magdaleny, zostająca pcd 
przewodnictwem p. Qrettowej. W początkach 
swego pobytu urozmaiciły miłe dzieciaki fe- 
styn, urządzony przez tut. towarzystwo „So- 
kół. „sk i tańce TTT czne ai dac ogólny 


Szczotki, 


poleca tylko hurtownie 


Łobzowska 12. 


t 


— Z O ARE AA A ET O 


m gakoła stolarska w Ralwaryi Zobrzyd. 


otwiera d. 5 września br. 4—5 miesięczny 


„Il. Kurs majsterski 


dla czeladników stolarskich. 


"Po ukończeniu kurzu i złożeniu egzaminu otrzymają 
frekwentanci dyplomy na egzaminowanych majstrów 
stolarskich. 

Uczestnicy kursu otrzymają bezpiatnie wszelkie przybory 
szkolne, mieszkanie i całkowite utrzymanie. 


Nałeżycie udokumentowaną podania należy wnosić do 
Zarządu szkoły siolarskiej w Kalwaryi zebrzyd. 
| o PRZ GÓWG0 006 DO WGA BURZ © 25 


s KURSA MATURYCZNE i UZUPEŁNIAJĄCE a 


k „NAUKA“ 
l 


Kraków, ul. Jasna Í. 5 


przygotowują pod fachowem kierownictwem pro= 
'fesorów do matury i egzaminów wstępnych w iek- 
cyach zbiorowych I indywidualnych. 


Systęm korespondencyjny umożliwia przygotowania 
bez zmiany stałego miejsca pobytu, bez zaniedby- 
wania godzin urzędowych. 


_Kursa wypożyczają i dostarczają książek i skrótów. 
Pierwszy kurs języka francuskiego. 
Prospekty na żądanie. 
z4 Zgłoszenia przyjmuje się w godz. od 11—12 i 4—6. 
O samumo o OOM 006 0 unka O O WA © ©? 
W dawran: 


lgnacy Daszyński. 


| Niedziela pop.: 
| 


Ważne dla P. T. Kupców i Kółek Rolniczych. 


Mydło do prania « Mydła toaletowe 


Pasta do obuwia » Sznurowadła 
Farba słynna do materyi „, joloryna” 
nici, bawełna 
Płótna kolorowe i białe 
Codziennie świeże drożdze 


Dom Handlowy F. Wolas, 


6 mcze- 2 GENEZIE EDR Q 6 CERT 


-—- Redaktor odpowiedzialny: Maryan Pyrzawski. 


* budowę domu ludowego. Obecnie utządziła ko- 


lonia dwa przedstawienia o bogatym programie | 


Czysty dochód 250 K przeznaczona na wznowie- 
nie straży pożarnej w Bieczu. Obecnie urządza- 
ją dzieci lwowskie trzecie przedstawienie dla 
kolonii wakacyjni w Dominikowicach, a czysty 
dochód przeznaczają na żolnierza polskiego. 
UBIAPFIŁ UR ZOLL z stanowiska prezyden- 
ta rady szkolnej krajowej, przenosząc się na po- 
sadę profesora prawa cywilnego w uniw. krak. 
Prezydentura Rady szkolnej krajowej nie bę- 
| dzie więcej obsadzona, a Radę szkolną krajową 
| aż do jej rozwiązania i wprowadzenia nowej. 
| adminisiracyi szkolnej, kierować będzie Dele- 
| gat ministeryalny według instrukcyi udzieło- 
nych mu z Ministerstwa. 
| ZJAZD W SPRAWIE APROWIZACYI MIAST 
POLSKICH. Rozpoczął się w Warszawie zjazd 
F sprawie aprowizacyi miast. Na porządku 
dziennym znajduje się między innemi sprawa 
powołania do życia związku aprgwizacyjnego 
| miast polskich. Obok przedstawicieli miast blo- 
| ra w zjeździe udział przedstawiciele iteresowa- 
l 


nych ministrów. 
REPERTUAR TEATRU POWSZECHNEGO. 
Poniedziałek: „Księżniczka czardasza 
Wtorek: „Chrześniak wojenny“. 
Środa: „Córka pani Angot“. 
Czwartek: 
Piątek: 
Sobota: 


„Chrześniak wojenny“. 
„ilrabia Luksemburg“. 
„Córka pani- Angot". 
sA ska lawa“. 


Pazzzzan czar "| 


Adwokat br. józef Herzig 


prowadzi obecnie kancelaryę adwokacką 
we Wiedniu I. cdi; podał: ki 6. 


| 

| Z życia partyjnego. 

6 KIEROWNIKÓW AOLIZKÓW BZIEINICO- 

| WYCH uprasza się o bezwarunkowe przybycie 

W środę d. 27 sierpuią o godz. 7 wieczór do Se- 
| kretaryatu Rady rzbotniczej Dunajewskiego 5. 
Prezydyum Kady rob, 

| PORALACANIE WYDZIAŁU RADY ROBO- 


mrm się 
MASZYNISTY 


t. d. rzesłać do 


| Panna 


Kraków | 


Lada sklepowa 
165 cm. długa, 95 cm. sze- 
roka, 77 em. wysoka w do- 
brym stanie iest do sprzeda- 
nia. Wiadomość w biurze: 
ogłoszeń Stattera, Grodzka 13, 


Grodzka 13. 
Ktoby wiedział 
lub miał gia "wiańomość 
1 
| 
| 


meblowego 


o Rozalii Sadowskiej, która 
podczas wojny przebywała | 
w Husiatynie, raczy łaskawie 
donieść córce Joannie Sa-| 
dowskiej, Kraków, Berka 6. |ogłoszeń Feliksa 
nn Kraków, Grodzka 13. 


Pomieszczenia 


Praczka 


Maszyna do pisania 
marki „Smith Premier" i 


książki prawnicze | stki 
zaraz do sprzedania. Wiado-' kapustę, mąkę, 
mość w kancelaryi adwoka- 
| ckiej w Podgórzu, Rynek 12, 
między godz. 10—12 rano. 


do biura ogloszeń 
Stattera, Śmędzinętdzw 13. 


Najlepsza bibułka cygarętora 


w książeczkach i 
Krajowy 


Wyrób = 


jedynej gelieyjskiej fabryki bibułek 
o papierosów. 


Głowny skład Fo ZGRAC 


| | Żywiec. 


do obsługi maszyny parowej, 
maszyn ceramicznych i mo- 
torów elektrycznych. Oferty 
z odpisami świadectw i po- 
daniem warunków należy 
administracyi | 
Naprzodu rzodu pod „Ś „Stała posada“ 


į biegła w języku polskim i nle- 
Iimieckim w słowie i piśmie, 
b. biegle pisząca na maszynie, 
ze stenogralią polską i nie- 
| miecką, z kilkuletnią wszech- 
= 1 praktyką biurową 

poszukuje posady poza Kra- 
| kowem. Zgłoszenia pod „S. 3“ 
do Biura ogłoszeń F. Stattera, 


Dwóch zdoinych stolarzy, 
i budowlanego 
potrzebnję zaraz. Zarobek do- 
bry cały rok. Franciszek Da- 
widck, Zakopane, Bystre 19. 


silna i zdrowa poszukuje 
prania. Wiadomość w biurze 
Stattera, 


w Krakowie dla seminarzy- 
poszukuję. Ziemniaki, 
chleb, mleko 
i maslo dostarczą. Zgłoszenia 
Feliksa 


sumów i Radcami miejskimi P. P. S. odbędzie 
się w piątek dnia 29 sierpnia b. r. o godz. 7 
„wieczór. Porządek dzienny: Akcya w kierunku 
uzdrowienia stosunków aprowizacyjnych. 
O punktualne i bezwarunkowe przybycie upra- 
sza się za względu ra ważność spraw. Prezy- 
dyum Rady rob. 

BACZNOŚĆ KRAWCYI Ponowne zgromadze- 
nie robotników i robolnic krawieckich w spra- 
wie ważnej odbędzie się we środę dnia 27 bm. 
o godz. 7 wieczorem w sali Związku Stow, Rob. 
Dunajewskiego 5, IiI. p. Zarząd. 

BACGZNOŚU ROBOLNICY SUDOWLANI GA- 
LIGYI I SLASZAI We wszystkich sprawach za- 
wodowo-organizacyjnych należy się zwracać pod 
adresem: Mazimierz Łapiński, Kraków Duna- 
jewskłego 5. 


NADESŁANE. 
SG „A E S CULAPIA* RA 


| 

Se (właśc. Stanisław Baran i Ska) GoD 

o a 

SĘ PRZENIESIONA EG 

EE is l (LO) 
z ul. Floryańskiej L. 43 do lokalu c 


SRR SŁAWKOWSKA L. 6 SE 


Dr. W. KLUGER 


otworzył kancela.yę adwokacka w Wadowicach 


o a aeea ai 


Dr. med. Julian Lustgarten 
Grodzka 69 powrócił 


WEŻE GUMOWE 


(szlauchy) do hegarów za 1 klg. (około 
12 metrów) Kor. 60— poleca 


STANISŁAW BARANiS* 
KRAKÓW, ULICA SŁAWKOWSKA 6. 
Ceny hurtowne. 


Kursa maturyczne | prof. Ch. 


od lat 4 istniejące, 


przygotowują do matury 1) w gimnazyum klas, 

2) w gimn. realnem, 3) w szkole realnej, oraz do 

egzaminu wstępnego do klasy 8-ej. — Informacyi 

(udziela oraz wpisy przyjmuje kierownik prof. Ch. 

ul. Jabłonowskich 20 £ p. w godz. 7—8 wieczór. 
a w razach wyjątkowych w poł. 1—2. 


& dla konserwowania i gotowania 
owoców wszędzie do nabycia. Gdzie 
ich nabyć nie można, podaje „Jab“ 
Dom wysyłkowy, Wiedeń VII, Neu- 
baugasse 31/38. Najbliższe źródło 
nabycia. Miejsca sprzedaży są je- 
szcze do oddania. 


KURSA PRAWNICZE 


„US“ nysa zówy tn.  „IÓ0” 26% 


rozpoczynają nowe KUASA ZBIOROWE do wszystkich 
egzaminów prawniczych. — KURSA ZBIOROWE 
prowadzone przez najwybitniejsze siły. Słuchacze 
otrzymują cały materyal dostosowany do ostatnich 
zmian. Zgłoszenia natychmiast pożądane. 


Dia prowincyi. sojekowrch System pisemny. 


| szzędników wypróbowany 
Egzamina uniwersytackie, adwokackie, sędziowskie. 


KURSA MATURYCZNĘ | UZUPEŁNIAJĄCE 


Kraków, Grodzka 32/11. 


„MATURA“ 


(godz. urzęd. od 10—12 i 4—6, w niedzielę i święta 11 — 12). 
Nowy rok szkolny otwarty zostanie 9 września br. 
Wykłady na kursach jednorocznych: 

1. Glmnazyalno-realnym i 2. Seminaryalnym 
rozpoczną sig 16 września 
na analogicznych zaś kursach 2-letnich oraz na kursach re- 


patytoryjnych dra reprobowanych z Galicyl I Król. Polskiego 

z początkiem października br. 2911 

Dodatkowe wpisy na powyższe kursa przyjmuie się do ksńca 

siarpnia b. r. — Egzamina wstępna 26, 29 i 50 b. m. — Na 
karsach uczą najwybitniejsze siły z całej Polski. 


! Geny możliwie najniższe. Prospekta i inlormacye bezpłatnie 


Urukaraia Ludowa, kraków, 


Danajowskiacgo 5 (Telefon 1310) 


